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W IA D O M O ŚC I K R A JO W E .

—  Z  W ęgier. —
Gazeta Preszburska donosi z d. i .  Czerwca: 

' d. 29. z. in. odprawiły obiedwie Izby 23ote 
Posiedzenie Sejmu. Stany nasamprzód poprawiły 
Pr°jekia artykułów o wcieleniu obw odów p o tain- 

stronie Sawy położonych , i Izbie Magnatów 
P f^ ełla łyp oczem  wniesiono na narady szczegół- 
*** przypadki do załatwienia stosunków pienięź- 

ch między prywatnymi, namieuione na posie
dzeniach cyrkularnych , i w części odesłano je 
**kże do -Izby Magnatów, która ze swojej strony 
Przesłała spostrzeżenia do powyższych projektów, 
bakowe rozpoznawano dnia następującego, naj
przód na cyrkularnem , potem znowu rano o g o 
dzinie l i te j  na 25 tszein posiedzeniu Sejmu i zuo* 

do pierwszej Izby odesłano, poczem odezy- 
J®n.o jeszcze resztę szczególnych przypadków , j.i- 
lotei projekt reprezentacyi względem Uuiwfersy- 

Jetu Ludwika, i po niejakich spostrzeżeniach Iz- 
“ *e Magnatów udzielono. W  końcu tego posie
dzenia nastąpiła zgoda' na wszystkie te przedmio
ty • i w skutek tejże projekt do przedstawienia, 
PrZez który artykuły prawa względem stosunków 
P'euiężuych między prywatnymi miały JiyćN. Pa- 

przełożone , ssczoraj rano na posiedzenia cyr- 
*,JWnem rozpoznano, polem w południe o go
dzinie i itej na posiedzeniu 232giem Sejmu przez 
dyskussyjo sprostowano, i Izbie Magnatów prze- 
*^00 , która go do dyktatury przeznaczyła.

• (G .W .)

Goniec Tyrolski donosi z lonsbruku z d. 7. 
^*erwea : vMaj , któty tego roku w właściweia
Znaczeniu słowa zasłużył na imię ; miesiąca ros- 

Ôs/.y , wywabił bujną wegietacyją na łąkach i połu 
1 nie jedno dojrzało wcześniej, liiżli w latach 
P^Ssztrch. Nie tak przyjazny okazał się Czer
wiec. Po kilku dniach dżdżystych , które mogą 
być skntkiem burz po za naszemi .górami , dzi- 
Si*j wstawszy, widzimy się b y ć ,  jakby śród zi- 

; śnieg pada mocno i dosyć głęboko pokry- 
' Sa góry ,  i nawet na równinach Jeży. W iele  naj- 
P'ękniejszych drzew utraciło korony, które ciężar 
*n,egu odcisnął. Daj Boże , aby to w iecie nad- 
zWyczajne zjawisko, ta sobą złych nie pociągnęło
Dutków.* -

2 5 . C ze rw c a  1827.

W I A D O M O Ś C I  Z A G R A N I C Z N E ,  

l i iszpan ija .

Podług wiadomości z Aranjuez Infantka Ddn- 
na Ludwika Karolina, Małżonka Infanta Cariosa , 
powiła w d. *5. z. m. Infantkę, która dnia na- 
następującego otrzymała na chrzcie imiona : Jo- 
zefa , Ferdynanda', Karolina. Królestwo Icbmość 
trzymali nowonarodzoną do chrztu.

Były Poseł Hiszpański tia Dworze ł^rancuz- 
kiin , Xiążę Villa Hermosa, zjechał z Paryża do 
Madrytu i natychmiast udał się do Aranjuez, gdzie 
zabawiwszy krótko, znowu powrócił do tej Stolicy.

B'ygadyjer Luis Balauzat i Zarco del Valle 
(obadwa Ministrowie wojny w czasie rewolucyj
nych Rorlezów) uznani roku zeszłego w pierwszej 
Instancj i z.i nie mogących być oczyszczonymi, zo
stali teraz w wyższej instancji oczyszczeni.

(D .A .y

1 W ie lk a  Brytanija  i IrJandyja.

Król Jego Moje udał się w d. 5. Czerwce 
z Londynu do Windsiir-Piok.

W  d. 4. dawał Monarcha posłuchania Xię- 
cin Klareucyi, Margrabiemu Anglesea i P. Kan- 
ningorfi. Ostał.,i przedstawił także Królowi Mar
grabiego Hertford , który ma jechać w poselstwie 
do Petersburga.

Xiążę Esterhazy i Margrabia Palmella od
wiedzili P. Ranninge w d. 5 . b. u*.

Podług Gazet Londyńskich Lord Bcntink wy
biera się do Portugalii, gdzie będzie Posłem 
Angielskim i wraz obejmie naczelne dowództwo 
nad tamecznćra Angielskiem wojskiem.

Gazetn nadworna namiętna o mianowaniu Bi
skupa z S. Davids, John Banks, na Dziekana ł  
D nrbam.

Xiążę Manchestrn sp-odziewany niebawem z 
Jamaiki, dla sprawowania urzędu Jeneralnego 
Poczlmijlrza, na który został mianowanj'.

Oddział gwnrdyi svyszedł do Greensvichr 
gdzie mającej przybyć owdowiałej Królowej VFir- 
lembershiej będzie służył za straż honorowa w 
drodze do Londynu.

W  budżecie przez Kanclerza Izby Skarbp- 
w e j , P. Kairuinga , Izbie niższej w d. j .  Czer
wca przełożonym , na zasadzie dochodu kraju z  
rokn 1826, wyrachowany jest dochód kraju za rob

)C
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1 8 2 7  na 5 'ł,6o o , n o 5 f. szt.  { W y d a t k i  na r o k  1 8 2 7  
b e z  fu n d u s z u  d ł u g i  u m a r z a j ą c e g o  , p o d a n e  są zaś 
n a  5 1 , 7 6 4 ,0 0 0  f. sz t .  W y d a t k i  p r a w n e  na fu n d u s z  
d ł u g i  u m a r z a ją c y  c z y n ią  5 ,7 0 0 ,0 0 0  f. szt.  ; za le in  
o k a z u j e  się  jak  ón  ( M in is te r )  z  ż a l e m  p o w i e d z i e ć  
inusi b r a k  2 ,8 6 4 ,0 0 0  f. sz .  Dochody kraju z lat 
p i ę c i u  o d  1 8 2 3  d o  1 8 2 7 ,  c z y n i ł y  r a z e m  282 mil.
600.000 f. szt,. Wydatki w tych samych 5 latach 
wynosiły 2S7.477.000 f. sz. Zatem za te pięć 
lat pozostało dla fanduszo długi umarzającego 
przewyżki w dochodach 25, 123,000 f. s/.t. J e
dnakże prawne uposażenie funduszu długi uma
rzającego powinno było w tych 5 latach wynosić 
26,927,865 f. szt. Przeto za te wspomnione 5 lat 
Wypada brak razem 1,804,765 f. szt.

Takiego braku nie trzeba się lękać. W  isto
cie potrzebny jest fundusz długi umarzający dla 
pokrycia potrzeb ,, htóreby zrządzić mógł deficit 
w poborze lub jak imny wypadek. Wszystko nale
życie rozważywszy, Minister skłania się do tego, 
aby deficit tegoroczny pokryć wydaniem rewer
sów Izby skarbowej. Nie nważa ón tego za rzecz 
niebezpieczną , ponieważ rewersy Izby skarbowej 
Z końcem roku w obiegu b ęd ące, nie mogą prze 
wy zszyć summy 26,000,000 f. szt. Pojedyncze 
rubryki wydatków budżetu są : procenta długu Sta
nu 27,371,000 f. szt.; rewersy zwane deficiency- 
b ills  5o,ooo f. szt. ; lista cywilna i inne podobne 
ciężary 2, i 5o,ooo f. szt.; r o ż n e  procenta roczne
2.890.000 f. szt. Dalej wojsko lądowe 8,194,000 
f. s z t . ; marynarka 6,125,000 f. sz t .; aityleryja 1 mil,
694.000 f. szt.; różne wydatki 2,275,000 f. szt.; 
procenta rewersów Izby Skarbowej 65o,ooo f. szt.; 
kredyt dla ivojska w Portugalii 5óo,ooo f. szt.; 
fundusz długi umarzający 5,700,000 f. szt.

Gdy roboty do wypompowania wody z drogi 
pod Tamizą już szczęśliwie zdawały się hi-ć nkon-
czne, pokazała się druga przerwa. (G. IV.)

1
Francjja.

Król Jegomość dał w d. 4- Czerwca między 
innymi postuchauie Kontr - Admirałowi Rozainel, 
który trzy lata dowodził Francuzkiemu stanowi
sku w Brazylii na południowym oceanie, i nie
dawno powrócił.

W  d. 5. Czerwca przyjął Król na posłucha
nia prywatnem w St. Cloud ces. Anstryjachiego 
P o s ła , Hrabiego Apponyi i w d. 6. przewodni
czył Monarcha w radzie Ministeryjalnej , której i 
Delfin był obecny.

Rozporządzenie król. z d 28. Maja upo
ważnia pewne bezimienne towarzystwo w Pary
ża  , zamienić dobra koronne Grignon na folwark 
wzorowy dla praktycznej nauki w teoryjach i me

todzie udoskonalonego rolnictwa pod nazwił* 
kiera : ,»Instvtol agronomiczny *

Na posiedzeniu l^by Parów w d. 2. Czer*' 
ca mianowano Kominissyją do rozpoznania bod' 
żetu na rok 1828 ; składa się zaś takowa z M6* 
cehr . Doile de la Brunnerie, Hr. Mollien, 
Chnptal, Xięcia Brissac, Ur. Villemanzy, X ięc'* 
Levis i Xięcia Narbonne.

Jak się zdaje, ca ostaniem posiedzeniu 
Deputowanych w d. 1. Czerwca jeszcze 
żwawe zaszły rozprawy. Zdauo sprawę ze to>" 
c/.nej liczby petycyj, między inneini z prośby P- 
Delaporte, który żąda przesłać Mowę Biskupa Het‘ 
mopolitanskiego wszystkim W ładzom , aby ur*?’ 
downie była ogl >s/.oną i przyczyniła się do 'Tf* 
prowadzenia z omamienia tylu słabych, któryś 
suraią się obląkać. P. Lezardiere popierał proś- 
bę i rzekł : » Względem mniemanych roszcz®°
Duchowieństwa rozsiano uajor/.esadniejsze w p°- 
bliczności obawy i bardzo prawi ludzie dali ty01 
wieściom wiarę. Minister spraw duchownych ob' 
jawił swoje i swojego duchowieństwa zasady Z 
twartością , która przez jego urzędowanie wielki®) 
nabywa ważności Ztąd należy , aby Mpwa jej® 
była poznaną. Niespokojność , którą w towarzf' 
siwie spostrzegamy, umiej pochodzi z  nienawiść’ 
na którą wystawieni są c i ,  co ją wzbudzają, j8̂  
zbojaźni , aby nasze instytucyje , na których opadf 
jest Mouarchija , nie b y  - , zmienione. W  tej chwil* 
rozszerza się w Paryżu i w prowincyjacb najwięk' 
szy frasunek. Dzisiaj cały świat rozumuje ; inô ® 
to jest złem , atoli jest to faktuin. Mówią o p0' 
mnożeniu się Izby Parów , o rozwiązaniu I.zby 
putowanych, o censurze. (Szemranie ) W i*8®1
te wydają dla rządu bardzo szkodliwą niespokoj' 
ność. Co się mnie dotyczę, nie będą nigdy w*®' 
r z y ł , iżby Ministrowie jedynie, aby się na urz®' 
dzie utrzymać, wykonali niebezpieczny dla rząd® 

zamiar polityczny. Ztąd sądzę, iżby pożytecZP? 
mogło być rzeczą , gdyby się podobnie , jak D®1# 
nisier spraw duchownych oświadczyli.

P. Cornet d’Incourt odpowiedział: 
Deputowanego, który przede mną m ów ił, są 
pełuie Konstytucyi przeciwne. (Szemranie na ł**' 
kacb Oppozycyi.) Powiedział ón , iż z mogąceg® 
nastąpić powiększenia się liczby Parów i ro z w ią ż  
nia Izby Deputowanych publiczność w o b a w ie ,1 
domaga się , aby rząd w tej mierze dał objaśni®' 
nie. Gdyby się Ministerstwo oświadczyło 
tej m ierze, postąpiłoby samo przeciwko Korrttf* 
tucyi, albowiem wedle Konstytucyi Król ma pra^® 
stosownie do swojej woli mianować Parów * 
Izbę Deputowanych rozwiązać. Minister, któryW 
tyle nieroztropnym b y ł , pow iedzieć, że Izba n*® 
powinna być rozwiązaną, stałby się winnym czy0' 
ności godnej kary. —  P. Hyde de Neuyiiie rz® '̂
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*P. Lezardiere nie zaprzecza bynajmniej pravz 
‘ ‘ rolowi ; zwrócił ón tylko uwagę Ministrów u a 
w'eści, będące w obiega po Francyi. Musimy żą-
^8ó, aby te obawy ustały.«......  W  tej chwili powsta-

mocna sprzeczha między P. de la Bourdonnaye 
•Ministrem sprawiedliwości; Prezydent zawo
z i  kilka razy: sUoiszcie się l« Głos z lewego śro- 

dał się s łyszeć : *do porządku l« Minister 
*prawiedliwości rzekł: yjeźli tu ma być ktoś we
zwany do porządku, tedy P. de la Bourdonnaye; 
do wezwał inię do mówienia, n i e  zwracam się ni- 
£dy do niego , jak tylko , abym mu z trybuny od
powiedział, a to uczynić musi Minister Króla.

P. Hyde de Nenville oświadczył: »Prawy D e
putowany nie może nic lepszego uczynić , jak kie
dy wzywa Ministrów do otwartego oświadczenia, 
d resztą rzekł w końcu , spodziewam się powie
dzieć naszym mocodawcom , te  mieliśmy zamiar 
•działać dobro. Czyliśmy takowe na tych posie
dzeniach uczynili ? Niechaj każdy z nas położy 
rękę na sercu i sam sobie odpowie. —-  Izba 
Odroczyła posiedzenie na czas nieograniczony.

Podług najnowszego, nrzędowego miesięcz
nego raportu Monitora, przypuszczono już do 
likwidacyi z roszczeń do wynagrodzenia wychodź
ców 54o mil. w kapitale, a 16 mil. w docho
dach wieczystych.

Drugi termin przyrzeczonej przez Rząd 
•lajtycki dla Francyi suinmy wynagrodzenia l 5o 
‘“ 'l- fr., podług doniesień z Hajty ujszczony zo
ranie punktualnie w d. 3 i .  Grudnia r. b. Już zawi
nęło do Havre dwa okręty z pieniądzmi lub to
warami, a kilka innych w drodze, lub bierze ła
dunek. Inne podług oświadczenia Prezydenta 
^ ajty mają niebawem przybyć.

W  Nrze. 162. zbioru praw , znajduje się 
! Prostowanie nie dawno udzielonej listy ludności,
• którego okazuje s i ę , że Francyja liczy teraz 
'5*.85i ,54o mieszkańców.

P. Maubręuil kazał na i 5. Czerwca, jako 
dzień, w którym sprawa jego w Sądzie ape- 

•cyinym będzie wytoczona, wezwać do stawienia 
Xięcia Talleyranda, PP. Angles, Dupont i 

"Ourienne, jakoteż P P .  Vitrolles i Roni Laborie, 
•tórzy podpisali rozkazy, których ón w r. t8 l4  
ftyl wykonawcą. Na drugiem posiedzeniu miało 

Jć jeszcze więcej znakomitych osób wezwanych. 
Na ostatniem posiedzeniu jeograficznego 

*°Warzystwa, P. Jomard w skutek odebranych 
•owych listów zbił nie dawno rozniesioną wia
domość o zabiciu Majora Laing, i przytoczył 1 
®arona Alesandra Humboldta jako żreódło, który 
P*sząc c Londynu do Astronoma Arago , donosi 
*•0 że  obadwa podróżni, Clapperton i Laing, 
podług ostatnich doniesień znajdowali się w Toin* 
Ł0kcie.

Monitor donosi, że Francuzka galiota Her- 
mione ze i 20 negrami została przy wyspie Xią- 
żęcej blisko brzegów Afrykańskich przez okręt 
Francuzki wojenny tamecznego stanowiska zabra
na, a w Kajennie wyrokiem t d .  21. Marca skon
fiskowana, (G. W.)

N iem cy.

Gazety Slutgardzkie donoszą pod dniem 8. 
Czerwca : Owdowiała Królowa Jejmość Wirtein- 
berska w podróży swojej do Anglii przybyła 
szczęśliwie w d. i .  t. m. do Dortftchtu, zkąd 
dnia następującego spodziewała się stanąć w Hel- 
voctsiuis, ta k , że Monarchini ta przybyć mogła 
do Londynu w d. 3. t. m.

W .  Xiążę Sasko - Weimarski przybył do 
Drezna w d. 3 i .  Maja.

Xiążę Karol Bawarski zjechał w dniu 4. 
Czerwca do Wirzburga dla odwiedzenia owdo
wiałej Królowej Jrnci.

W  d. i .  Czerwca liczył Uniwersytet Mona
chijski 1601 uczniów zapisanych.

W  Wirzburgu jest uczniów na teraźniejsze 
letnie półrocze 6 i 3 ; między tymi cudzoziemców
204. (D .

Na piętnastem posiedzeniu Sejmu Związku 
Niemieckiego w d. 23. Maja oznajmił c. h. pre- 
zydojący P ose ł ,  Baron Miinch - Bellingbausen; 
że śmierć pozbawiła Znowu Zgromadzenie w d.
18. t. m. w osobie P. Pentz, Ministra Stanu W . 
Xięcia Meklenbursko - Strelickiego, Członka, któ- 
rego prawy charakter i wyborny sposób myślenia 
był dla nas wszystkich szanowny , a którego pa
mięć zawsze będzie chwalebna. —  Zgromadze
nie uchwaliło jednomyślnie wnieść wyraz tego 
sposobu myślenia do protokułu. Prezydyjnin o- 
świadczyło , że  po śmierci Fryderyka Augusta , 
Króla Jrnci Saskiego, teraz panujący Król Antoni 
opatrzył w nowe pełnomocnictwo swojego rze
czywistego Radcę Jana Jerzego Carlowitz. P e ł
nomocnictwo datowane w Dreźnie dnia 6. Maja 
1827, zostało odczytane i uchwalono: pierwopis 
złożyć w Archywutn Związku, a zawierzyleluiony 
odpis wydać P. Carlowitz, Posłowi przy tymże 
Związku. (G. W .)

K rólestw o  Polskie.

—  Z W arszaw y. —
Dnia u .  C z e rw c a ,  o godzinie 11 ran a,  

przeniósł się do wieczności, w 84tyni rokn t y 
cia, ś. p. J W X .  W oyciech  Leszczyc Skarzew - 
s k i , Prymas Królestwa, Arcybiskup Warszawski, . 
Kawaler orderów orła białego i S. Stanisława 
I, hlassy. (M. W.)

ftossyja.

Cesarz Jmć. dnia 19. b. m. w naylepjzem
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z d row ia  pow rócił  do stolicy z  rewii odbytej 
pod Wiaźmą.

Cesarz Jrać raczył ozdob.ć orderem S. 
W łodzim irza  4tej klassy z gwiazdeczką, Geor- 
gijskiego X ięcia  M e ł i k o w a  , w nagrodę świet
nych dow odów  męztwa , o k a z a n y c h  przezeń na 

polu bitwy z P e r s a m i  pod Sardar-Abadem.
Na przełożen ie  Ministra S k a rb u , Senat 

rządzący ukazem z d. l6. Maja b. r. upoważnił 
zaprowadzenie jarmarku na wełnę w mieście 
Dubnie. N o w y ten jarmark, o który prosił 
X ią ż ę  J ó z e f  Lubomirski, właściel tegoż miasta, 
zaczynać się zawsze będzie na S .  Piotr.

W iadom ości od  w ojska z G eorg ii.
Gdy oczekiwane transporta nadciągnęły 

bez przypadku do przedniej straży , zajmującej 
Ecziniadzin, Jenerał Acłjulant Beukendorłf dnia 
5go Maja opuścił tę tw ie rd z ę ,  udając się 
do Eriwanu. Po  przebyciu d. 6. rzeki Zan- 
ga w obec jazdy flassan - Chana , postąpił pod 
jedn^ z wiosek najbliższych miasta : tu czaty
nieprzyjacielskie , pieszo , inając zawsze dogo
dność miejsca, z po-za kanałów, bateryj i w z gó r
ków , jęły  dawać odpór; lecz oddział pułku 
grenadyjerów Georgijskich wyparował je z larn- 
tąd, i ścigał aż ku południowo-zaclioduiej slro- 
nie twierdzy. Osada jej rozpoczęła tęgi ogień 
i uczyniła wycieczkę batalijonem Sarbazów , 
k tórr  zajął ogrody na zachodzie i na południa; 
ale flankiery pułku grenadyjerów Georgijskich 
i siódmego karabinierów prędko go z nich w y
parli. Jazda nieprzyjacielska , zajmująca pozy- 
cyją w kierunku drogi do Nachiczewan , tak
że  tył poddała ; błotnisty kanał z tej stro
ny nie dozw olił  kozakom , ją ścigać. W  no
cy dnia ygo oddział z łożony- z drugie
go 4>atalijonu piechoty Szyrw ań skie j , z dwóch 
kompanij 7go pułku karabinierów i 6 d z ia ł , 
odebrał rozkaz opanowania góry  Ileraklinsza. 
Podpułkownik artyleryi A i is to w ,  odsłaniając 
założoną na niej bateryja, za pierwszym strza
łem demontował jedno działo w twierdzy. 
Mieszkanie Sardara po kilkakrotnie zapalało 
się od granatów. O godzinie 4 z południa , 
znaczna liczba Saibazów i jazd y ,  podkradłszy 
się przez ogrody leżące na południowym za
chodzie miasta , uderzyła na naszych Bankie
rów ; ci mężnie bronili stanowiska , i potrafili 
otrzymać się w niem aż do przybycia dwóch 
kompanij 7go pułku karabinierów, które napa
dły nieprzyjaciela z boku, i zabiły mu około 
son ludzi. Tymczasem wojsko nasze uderzyło 
od zachodu-; nieprzyjaciel, korzystając z dogo
dności położenia, i przy pomocy kilku falkone- 
lów z  twierdzy w ysłan ych , uporczywie się

b ron ił,  będąc jeszcze  wspierany ogniem z w*' 
łów miejskich ; Jecz nareszcie musiał ucliodzic» 
i ścigano go aż pod mury tw ierdzy ,  na strzał 
ręcznej broni ; osa.da sypała bezprzeslanny °* 
gień karabinowy. -Nieprzyjaciel w szędzie *®' 
stawił dużo pobitych, a zbiegowie z miasta * 
Sarbazi potwierdzają to , że nie małą poniósł 
klęskę. Z  naszej strony padł Porucznik pu łka 
grenadyjerów Georgijskich Vacznadzi i 19 żoł- 
nierzy zostało rannych. Pomiędzy Oficerami 1 
którzy się najwięcej odznaczyli w tej rozpraw ia  
miaDUją Pułkowników Gurkę i Parona Frie- 
d r ic b s , Majora K o rn ien ko, Kapitanów Podła* 
skiego, X ięcia  Szalikowa i Litwinowa, tudzi*^ 
Kapitana 2giej klassy Cznbińskiego, ostatni pi?" 
ciu z pułku G eorgijskiego; odznaczył się tak' 
że  Kapitan 2giej klassy tiołpiński z 7 . pułk° 
karabinierów. Flassan - Chan pokazał się był 
w okolicy ob ozn , lecz dość daleko; a w cza- 
sie walki stał w odległości na wzgórzach ot®" 
czających miasto Eriwan. W szystkie ogrody 
zajęte są dziś przez  naszych flankierów ; a gó' 
ra Herakliusza przez część 7go pułku karabi' 
nierów z artyieryją. Mirza Kadżab Ali , Se
kretarz Sardara Eriwanu, który uszedł z oblę
żonej warowni , doniósł Jenerałowi Benkeo- 
dorff:  że  Kurdowie w porażce pod KarassB' 
Baszi , prócz wielu jeźd źców , utracili nadl® 
czterech znakomitych Oficerów i pięciu miel’ 
rannych. t

O kolice Eczmiadzinu obfituj* w piękne 
pastwiska ; łagodny klimat utrzymuje w jal* 
liajłepszćm zdrowiu naszych żołnierzy.

Jenerał i l̂ajor Pankraliew,dowodzący w prO- 
wincyi Karabagu, stoi obozem nie daleko brr®* 
gów  Araksu, a d. 6. z. m. posunął się był ku Ma* 
raiionow i, dla rozpoznania tej okolicy.

Janerał Adjutant Paszkiewicz, zgromadziw
szy po większej części siły głównej d yw isf ’ 
przy S z u la w e r i , miał zamiar w krotce opuści® 
Tifiis i udać się naprzód. (JJ. IV.)

W iadom ości z G re c ji.
Dostrzegać? Anstryjacki z d. 17. Czerw®* 

pisze : Najnowsze wiadomości z Korfu, docb°'
dzące do 2go Czerwca., potwierdzają dokładni® 
zdarzenia w d. 4. i 6 . ftlaja pod Atenami z te- 
mi sauieini okolicznościami , o których donos’* 
nam Korrespońdent Dasz z Salainis z duiaj i 5g® 
Pżlaja. Za największą stratę dla Greg.ów w y  sta
wiają owe doniesienia zupełne zniesienie Suli®j 
tów —  powiększćj części szczątków w-aieczne) 
załogi Mesśoiur.gi.

Zamek Tornese na brzegach prowincy’ 
E l i s , w którym' zamknęło się kilku set zbr°j' 
nych Greków wraz z wielką liczba kobiet * 
d z ie c i , za zbliżeniem się Ibrahima Paszy w p°'
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chodzie jego do Patras, po kilkudniowym do 
niego przez Turków strzelaniu poddał się w d. 
17. Maja. Zupełny niedostatek wody do picia 
miał przyspieszyć poddanie się tej twierdzy, 
Ltórey załogę wraz z zbiegłymi tamże, posiał 
Jbrahiin Pasza do Patras, gdzie onyin, jakto 
pierwej stało się z innymi w krajnie Elis wzięty
mi w niewolę Grekami, porozdawano grunta do 
uprawy. Komendanta zamku , ‘Michała Sissini 
(za pewne syna-Jerzego Sissini teraźniejszego 
prezydenta Zgromadzenia narodowego w  Troe- 
z e n , ) i innych kilku Kapitanów zatrzymał Pasza 
p rzy  sobie, oddawszy onym ich broń. Zamek 
rozrzucono i Ibrahiin Pasza po wzięciu onegoż 
wyruszył ku Patras, aby zlainląd, jak sądzą, 
lldał się wzdłuż brzegów zatoki Lepauckiej ku 
Koryntowi. P o  drugiej stronie tej zatoki ruszyło 
3oóo Albanczyków pod Vali Bei Jazza , i łzlan 
B ei z  Lepanlu przez Salonę ku Atenom. Część 
tych wojsk wsiadła na okręty tureckie w zatoce 
l.epanckiej stojące, i popłynęła do Dobrena 
p rzy  podstawie góry HeJikonu.

Dnia 22go Maja z południa o godzinie 
wpół do drugiej spostrzeżono w Zancie z w ałó w  
tw ie r d z y , Grecki okręt parny Karteria, który 
blisko pół godziny drogi bez zatknienia bande
r y ,  stał między Zanie i Katekolo, a potem obró
cił się ku zatoce Patraskiej. JO godzinie j szó
stej z południa, ukazała się grecka fregata Hel- 
las przed wyspą Zante , i popłynęła za okrętem 
parnym. Obadwa okręty udały się potem ku 
Klarenza ; o wpół do dziesiątej wieczorem sły
szeliśmy kilka wystrzałów d zia ło w ych , a przy 
świetle o n y ch że , chociaż wieczór bardzo był 
ciemny, postrzeglis'iny, że  się wszczęła potyczka 
między fregatą Hellas a dwiema blisko Klarenzy 
a to w porcie Tigani (3 do 4 mil morskich od 
Klarenzy) na kotwicy stojacemi Egipskiemi kor
wetami. Ogień działowy trwał do godziny totej 
wnocy. Dnia następującego w n o c y , 23go 
M a ja , około godziny lotej rano, słyszeliśmy 
w  Zante na nowo wystrzały d zia łow e, a przez 
ta rk ę  przybyłą tam że, dowiedzieliśmy się ,  że 
w  porcie Tygani oprócz wyżej namienionych 
dwóch korwet egipskich , znajdował się także 
bryg i dwa okręty p rzew ozow e mające jeńcówgrec- 
Łich na pokładzie. Teto  były  okręty na które dnia 
poprzedzającego wieczorem uderzył był Lord 
Cochrane; Fregata Ilellas, zbliżając się ku egip
skim okrętom płynęła pod banderą turecką. 
T e g o ż  samego dnia (23. Maja) o drugiej godzi
nie z południa widziano z Cefalonii przez da- 
lekowidz, fregatę grecką, płynącą w zdłuż Skro- 
phen (małe wysepki przy wnijścu do zatoki 
Patraskiej;) taż ciągnięta za sobą na linie okręt, 
(zdawała się to być brygantyna.) W  dniu 3o. Maja

zawinęła do iKorfu barka Jonska; Sanl3 Catarina, 
Patrona Conslantin Gumeno z Santa Maura po 
czterodniowej żegludze; takowa wysłana Jbyta 
od angielskiego Rezydenta na rzeczonej wyspie, 
MajoraJTemple z  depeszami do Lorda wyższego 
Koinmissatza Sir Fryderyka Adam. Powodem tego 
poselstwa jest przybycie tureckiego bryga woien- 
na do Santa Maura , który ścigany przez okręt 
parny Karteria , tamże schronił się. Słychać, że 
okręt parny zatrzymał się 24 godzin blisko b ry
ga tureckiego, stojącego na kotwicy w porcie 
Skorpios ( na wyspie Maura ) i że  po upływie 
tego czasu Kominendant Karteryi, P . Hastings , 
oznajmić kazał angielskiemu Rezydentowi w San
ta Maura, izby rozkazał tureckiemu brygowi 
opuścić p o rt , ponieważ podług neutralnego 
systematu p rzez  rząd Joński przyjętego, niewol- 
no jest okrętom wojnę wiodącym dłużej nad 24 
godzin bawić w portach Jonskieb. Major T em 
pie kazał zawiadomić P .  Hastiugs, 'iżby sam 
najprzód oddalił się na milę morską od porta 
Santa Maura, by i z  jego  strony zadosyć uczy- 
nionem było systemalowi neutralności; w takim 
Tazie nie omieszka ón (Major Tempie) zmusić 
bryg turecki do odjazdu. P. flastiogs na to od
powiedział, iżby ten bryg natychmiast oddalono, 
poczem on także cofnie się na rzeczoną odle
głość; lecz jeźli turecki bryg dłużej w Santa 
Mauru będzie cierpiany, tedy postanowił spalić 
go  w tamecznym porcie. Tak stać miały oko
liczności przy odejściu namienionej Jońskiej 
barki z  Santa Maura a Major Tem pie ndoł się 
do Lorda wyższego Kommissarza w Korfu dla 
zasiągnienia rozkazów.

Najnowsze wiadomości o poruszeniach 
okrętów Greckich na morzu Jońskiein, wystawia 
następujący list z Zante z dnia 3 i .  Maja, odebra
ny w d. 2. w K orfu, w ten sposób: » W  dzień 
28. Maja w południe oznajmiono z  kannłn, 
Itaki , że płynie grecka fregata Hellas z  bryzan- 
tyną. O godzinie drugiej z południa tak blisko 
płynęły te okręty mimo naszych b r z e g ó w , iż  
można było rozpoznać znajdujących się na nich 
ludzi. Fregata oprócz zwyczajnej greckiej, miała 
także banderę admiralską,- Lord Cochrane był na 
pokładzie. Dwa czółna przybiły do naszego szpi
tala , z  których na jednem był  Turek i Kapitan 
okrętu handlowego z  Cefalonii, na drugim zn a j
dował się synowiec .Lorda Cochrane i Mfanli. 
R zeczon y Kapitan z Cefalonii był właścicie
lem Jońskiej martygany, wziętej pod Skrophe- 
nami z  27 jeńcami Greckimi i j o  Turkami, któ
ry to okręt owych jeńców z Illarenzy chciał 
odwieźć do P a t m .  Admirał Grecki (Cochrane 
oddał tu ( w  Z an c ie )  wspomnionych u  osób,
poddając się systematowi neutralności, atoli, zadał, 
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aby Kapitan Grecki za przekroczenie prawa neu
tralności ( przewożąc jeńców Greckich) podług 
praw był ukarany. Wspoinniona brygantyna jest- 
lo okręt turecki ładowny 180 beczkami prochu, 
masłem i inneini zapasami żywności, przeznaczone- 
ini z Prew ezy  do Patras; miała Ąo Turków 
mężczyzn i kobiet i została zabrana na morzu pod 
Santa Maura, Lord Cochrane wysadził tureckich 
podróżnych ze wszystkim ich majątkiem w Kla- 
renzie na lad , i dał im list do Ibrahiina Paszy, 
■w którym mówi : » Tak postępują cywilizowane 
narody, i takiego postępowania spodziewa się 
p o  nim w przyszłości.« Okręty te stały pod ża
glami do godziny lotey wieczorem , poczein 

,opuściły tnorze pod Kłarenzą, inoże, aby się 
z  okrętem parnym złączyły , o którym niewia
domo gdzie się znajduje ; tym czasem twierdzą, 
że  blokuje dwa tureckie okręty w porcie Skor- 
pios na wyspie Maura. Lord Cochrane przesłał 
tutejszemu Rezydentowi oświadczenie, że  zato
ka Patraska jest w stanie oblężen ia; od tego 
czasu nie dano już spedycyi do tej zatoki. P o 
d ług zeznania kupieckiego okrętu, który w dniu
19. Maja z Modonu we trzy dni do Zanty zawi
nął, flota Konstantynopolitańska, którą jak wiado
mo w d. 11.  Komodor Hamilton i Kapitan frega
ty amerykańskiej: Konstytucyja, na morzu pod w y
spą Serpho w idzieli,  w liczbie 29 żaglów  zawi
nęła do Modonu. Kilkoma dniami wprzód zawi
n ę ły  także do portu w Nayarino okręty egipskie, 
które nowego W ielkorządcę K andyi, Suleiman 
Paszę (byłego Naddyrektora myta vr Smyrnie) 
7. Alexandryi do Kandyi przewiozły.

W iad om ości handlow e.

—  G dań sk d. 7. Czerw ca. —

W  ogólności panuje teraz w targu zb ożo
wym ż y c i e ; wszytko co sprowadzono można 
sprzedać po targowej cenie; na spichrze mało 
idzie. Wszystka pszenica sprowadzona z tamtej 
strony W arszawy jest zrosła ; właściciele nie 
chcą jej sprzedawać po zniżonej ce n ie ,  jaką za 
u ą ofiarują.

Od 3 ig o  Maja do 7go Czerwca sprzedano 
zboża polskiego z wody: dnia j .  C zerw ca: 14. 
łas*. psz. i 3 i lun. po 290 fl. —  3 L pSz. i 32 f. 
po 3 i 5 fl. —  i o t / 31. psz. i 3 i funt, po 3 i 5 fl.
—  1 2/3 ł. białego grochu po 235 f. —  Duia 5 . 
Czerwca. 39 ł. psz. 1.I2 funt. po 32311. —  Dnia 
6. Czerwca. —  39 ł. psz. t 3 i funt. po 3 i y  fl.
—  28 ł. psz. i 5o funt. po 235 fl. —  4 ł. psz. 
129 iuut. po 280 f. —  Dnia 7. Czerwca. 5 t.

psz. i 35 funt. p f c 3 io .  —  46 L  psz. i 32 fant. 
po 0 3 0  fl.

■—  K rólew iec dnia 2. Czerw ca. —
O owies świeży dopytują się wiele a na 

wysłanie kupowano go  po i5 o  do i5 5  fl. —  
O  jęczmień drobny stary dopylowano się teraz 
także bardzo i płacono po 125 do i 3 o f l . ; dziś 
żądają za niego l 3o do i 35. Jęczmień duży 
dawny będący na składach kupowano po 180 do 
190 fl. , obecnie żądają za mego po 195 do 
200 fl. —  Pszenica i Zyto nie miały odb ytu , 
za to ostatnie ważące 118 do 120 fant. żądają 
tóo do 170 fl. ale trzeba się spodziewać że sta
nieje. Transporta z Polski przybywają jedne 
po drugich, lecz dotąd najwięcej tylko z żytem, 
nie 00 z konopiami i w małej ilości z lnem.

Ceny są następujące za łaszt trzymający 56 
i /4 szefl. Pszenica biała stara 127 do i 3o, 
funtowa 3oo do 320 fl. świeża 126 do 127 funt. 
po 280 do 3oo fl. —  Czerwona nieco biała 
(h oc h b u n ler)  stara 127 do 128 f. 265 do 275 
świeża 126 do 128 f. po 205 do 280fl. —  mie
szana ( bimter) stara 126 do 127 funt. po 235 do 
25o fl. nowo 126 do 1 2 7 L  po 240 do 245f l . —  
Zyto polskie 120 do 122 funtowe po 160 do 
175 fl. , —  n 5 do 118 f. po 180 do 190 fl. —  
Pruskie stare 117  do 119 f. po 160 do 1 7 5 0 . ,  
nowe 118 do i z o  f. po i 5o do i 65 fl. —  J ę 
czmień duży nowy i o 3 do i o 5 f. po i 5o od 
*65 f l . , stary i o 3 do to5 f. po i 5o do i 65 fl. 
drobny nowy 98 do 100 funtowy po i5 5  do i j 5 fl. 
stary 100 f. po i 35 do i 5o fl. Owies stary 'jb  
do 78 funtowy po i 5o do 170/1., nowy po l 4<> 
do i 55 fl. —  Groch świeży biały i szary po 320 
do 35o fl.

—  Londyn d. 1. Czerwca. —
Z b o że . —  Pomimo szczupłego w tym ty

godniu dowozu targi były liche, a za owies za
graniczny płacono znowu jednym szył: taniej.—  
Co do pszenicy i jęczmienia, niebyło żadnej od
miany. —  Ceny średnie są następujące: Pszeni
ca 58 sz. Jęczmień 40 sz. 2 d. Owies 29 sz. 
Zyto 4°  **• 9 l’ «sola 49 9Z- Zboża zagra
nicznego przybyło w tym tygodniu jak następuje: 
Pszenicy 25o ; Jęczmienia 1480, Owsa 4600 
Kwarterów.

N ow y bil zbożowy ile się zdaje bez ża 
dnych odmian, a przynajmniej z bardzo małeini, 
otrzyma najdalej za dni 1'( trzecie odczytanie 
w Izbie wyższej i  w prawo zamieniony zostanie.

Mówią tu mocno, że wolno będzie za pe
wną oplata, cukier zagraniczny sprowadzać na 
honsumpcyją do Anglii.

Redaktor: Mikołaj M i c L a ł e w i c z ;  Druk Piotra f i l i e r a .


